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brak zdjęcia
Podczas zbliżających się Igrzysk Olimpijskich w Atenach największe emocje kibiców naszego powiatu wzbudzi
zapewne kolarska jazda indywidualna na czas. W  wyścigu najlepszych sprinterów świata barw Polski będzie
bowiem bronił Sławomir Kohut z Pogórza.

 SŁawomir Kohut przejeżdża miesięcznie na rowerze ponad 3 tysiące kilometrów. 27-letni pogórzanin trenuje
kolarstwo od 13 roku życia. Na rowerze spędził połowę życia, a swą karierę rozpoczął wraz z bratem Sewerynem
od ścigania się w barwach Krupińskiego Suszec. Cztery lata spędził również we Włoszech, a od dwóch sezonów
reprezentuje zawodowągrupęHoop-CCC-Polsat.  W czerwcu, na mistrzostwach Polski, S. Kohut zdecydowanie
zwyciężył wjeździe indywidualnej na czas. Złoto i tytuł mistrza Polski zagwarantowały mu miejsce w 6-osobowej
ekipie narodowej, która wystartuje na olimpiadzie w Atenach. - Podczas ubiegłorocznych mistrzostw wywalczyłem
brązowy medal, wcześniej zaś byłem wicemistrzem Polski. Dlatego cieszę się z tego sukcesu, gdyż od dawna
celowałem w złoto - mówi S. Kohut. W ubiegłym tygodniu, po trudach XV Międzynarodowego Wyścigu
„solidarności" i Olimpijczyków, jeden z najlepszych polskich kolarzy wypoczywał w rodzinnym Pogórzu. Nasz
zawodnik pechowo zajął w wyścigu drugie miejsce (tracąc koszulkę lidera na ostatnim etapie), ale nie miał zbyt wiele
czasu na rozpamiętywanie przegranej. Pochłonęły go bowiem przygotowania do ożenku. W ubiegłą sobotę kolarz
stanął na ślubnym kobiercu w Sułkowicach koło Andrychowa, a jego wybranką została 21 -letnia Luiza Hankus.
Niestety, państwo młodzi musieli odłożyć podróż poślubną na później, gdyż już 28 lipca nasz olimpijczyk wystartuje
w wyścigu dookoła Portugalii. Później zaś rozpocznie bezpośrednie przygotowania do startu w Atenach. -
Prawdopodobnie na igrzyskach będę reprezentował  Polskę wjeździe indywidualnej  na czas. aczkolwiek nie mam
jeszcze ostatecznego potwierdzenia tej decyzji. Oczywiście w Grecji chcę się zaprezentować jak najlepiej i pojadę „ na
maksa", jednak zdaję sobie sprawę, że będzie niezwykle ciężko. Na olimpiadzie startują najlepsi, a do tej pory
najwyższymi polskimi lokatami w Jeździe indywidualnej na czas były 9 miejsca Zenona Jaskuły i Dariusza
Baranowskiego. Dlatego wielkim sukcesem będzie miejsce w pierwszej dziesiątce - tłumaczy S. Kohut. W Atenach
pogórzanin powalczy również w wyścigu ze startu wspólnego. Po olimpiadzie zamierza wystartować w Tour de
Pologne oraz w Mistrzostwach Świata w Weronie.
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